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IK eifltOSTOCK 
dni powszednie niedziele i święta .ilwimer ->ojed 4 marM 

Pronamcrata z odnoszeniem [io doraa i prze-
•yttta, pooBtawĄ w_vn«si 90 marek miesięcznie. 
Ufraumnleratc przyjmuje «lc tylko miesięczną). 

Iiotlilk Faiiti. v niejn 
goitiii 9 diwizji. 

Lido, 4.12. Radjo. 
Haczilny WóJz dnia 4 b. m. j»y-

jechol o godz. 6-ej rano z Alołc ie-
czna do miejsca postoją 9-ej dy 
wizJj.Jiclfm nadania chorągwiom tej 
dywizji krzyża Dirtnti militori. 

CENA OGŁOSZEŃ: 1 wiersz nonparelu lu> jego 
miejsce za tekstem 8 rrtk., w tekście 15 mk. Ne­
krologi po 10 tuk. za wiersz. Ogłoszenie drobne 
po 2 mk. za wyraz. Poszukującym pracy po 1 mk. 
Ogłoszenia, nadesłane po g. 6 wieczorem, liczą, się 

o 20$ drożej 

R E D A K C J A : 
Kościuszki ł* 1 — Telefonu •- 63 
ApMINISTkACJA: 

Kościuszki łfc I. — Telefonu Hi 63. 
Otwijrta od godz, 9—2 i od 5—7 wif.ci 

; lalsza desabilimia. 
Worszawa, 3. 12. (E.E) 
Według inłormoclij.Waroda', j lan 

demobilizacyjny ma być wkrttec 
rozszerzany. Jednak .Naród' ncla-
je pogłoskę, źe wkrótce ma pyć 
demobil izowany rocznik 1895-t; 

Pnmi imi utair w i U . 
Warszawa, 3. 12. (E.E.) i 
Jak podaje .Gazeta Warszew­

ska", rzqd opracował nowo otjdy-
nocję, wyborczą do Sejma. Uwzblę 
dnlone w niej będą doświadczenia i 
pomysły, zawarte w konstytacji 1 br-
dynoejl wyborczej Austrji, Czech 
1 Hlemiee. OdnoSne projekty będą 
gotowe w elqga stycznia. I 

MI i[1M 
Lida, 3. 12. (Tel. od wł. kor) 
Przez naszą linję dcmorkocyjno 

wraca tlamole ladnosć z Rosji do 
swoich siedlisk. W wielkiej szczeg W 
nie ilości napływają źydzl. Vła< ze 
polskie ' przepaszezoją tylko ty 
którzy aiogą się wykazać przynal :*-

-nością ilo miejsc zamieszkania pi 
20 polska, linję demarkocyjną. 

fiłuiwaiie». ktutyioda. 
Warszawa, 3.12. (Enst Express;. 
Głosowonia nad K:.nstyUcjo. oi 

będą się dn. 10 i 11 b. m. 

n i t y . w Puz.pi. 
WarstowB, 3. 12. (E.E.) i 
Komjsj.. aprowtzaeyjna poleciła 

posłowi pdykooi zreferować spei-
jalny wriiosrk, dotyczo> y powołania 
komisji fcirlzyjnej dla zbadania I 
działalności r'<iza?a. 

• Rewizla traltara poknioweai z ' 
Vi\'.rszi:.-'o, 3 12 (ud i!, kar.) I 
Węgierska komisja spraw zagra­

nicznych i-> awied i,'.t., się zs. re­
wizjo traktiiia pok' jowego z T(ii> 
cjO i wezwała <7. >i do adzielenip 

i 

L 
y wyjaśnień. 

IgBB tiukuna Wieiio. j 
Wnrszcwn, 3 i2. (od wł. kor.)j 
Pisma tatejszc donoszii, źc bisk 

kap Zygmunt Łoziński, który został 
przez bulszCuików aresztowony w 
/Uńsku i wywieziony do Rosji 
zmarł w Smoleńska na tyfas. I 

Naczelnik Państwa w Lidzie. 
Lida, 5. 12. (Od wł. kor.) , ' 
Dziś 3-go gradnia rb. przybył Naczelny Wódz, Wraz ze Szt-bem 

tadzież z dowódcą II-ej armjl gen. Rydzem—Śmigłym do .Kołodeczno. 
gdzie odbyła się uroczystość dekorowania chorągwi pułków I-ej dywizji 
legjonów krzyżem .ttirtuti militori" 'Uroczystość rozpoczęła się mszo 
połowo, podczas której podniosłe kazanie wygłqslł kapelan ks. Bom-! 

bas. Po mszy Naczelny Wódz osobiście wręczył chorągiew' 5-emu pał­
kowi legjonów. Następnie adekorował chorągwie I-go, 5 go, 6-go i 41-
go pałków piechoty krzyżem „tflrtatl militori*. Po skończonej aroczy-
stości odbyła się defilada wojsk 1-ej dyaizjl Legjonów. W czasie obió-
da, wyaanego na cześć Naczelnego Wooza, pułkownik Dąb—Biernacki, 
d-ca dywizji witał dostojnego gościa' imieniem całej dywizji lcgjonowej. 
Naczelny Wódz dziękując.-wygłosił przemówienie, w którem podkreBUł, 
hart dache żołnierzy, że w najcięższych chwilach nie zawiódł pokłada­
nych w nim przez Polskę, nadziel, ttowa Kaczelnego Wodza wywoła­
ła ogólny entazjazm. i 

Program rządu. 
Warszawa 3 12. (East Exspres.) 
Wczoraj odbyło się posiedzenie Rady /"Ylnistrów, na którem roz­

ważano program rządowy w związka z zakończeniem staną wojennego, a 
przejściem do staną pokojowego. Program obejmaje całokształt za­
gadnień polityki zagranicznej i .wewnętrznej, oraz spraw gospodarczych 
krają. Program ten prezydent ministrów Witos przedstawi na l-em 
nejbllźszem posiedzenia Sejma. 

Litwa Środkowa nawiązuje 
bliższy kontakt z Polską. 

Warszawo, 5.12. (Telet. od wł. kor). ' . . . . . . , ' . . , . 
Do Warszawy przybyli członkowie rząda Litwy Środkowej, Iwa­

nowski i Bengiel, aby wejść w porozumienie z klabaml sejmowymi, co 
do konkretnych prac politycznych Litwy Środkowej. 

Słychać, ze rz-d Litwy Środkowej zostanie azapełniony 2-ma 
członkami stronnictwa Narod.-Demokrotycznego. 

Ks. Lutosławski przeciw... 
popularyzacji dzieł Adama 

Mickiewicza. 
Wr\RSZAWA,3.i2. (Tel. od wl. kor.) 
Obrady dzisiejsze Sejmu przyniosły nieprzeciętną sensację. Wnio­

sek Komisji skarbowo-badźetowej o wyznaczenie potrzebnego kredyta 
no zbiorowa \uydanle pism Adama /Mickiewicza, po cenach, przystępnych 
dla ojóla, nie uzyskał w Sejmie większości. 

Ks. Latosławski Imieniem Związka Ludowo-Narodowego wystąpił 
przeciw tema wnioskowi, żądajoc odesłania go do Komisji Oświatowej. 
Ks. Latosławski uznał, że potrzebny na cel ten fandasz 15 miljonów 
obarczyłby zanadto Skarb Państwa. 

Do zapatrywanio"ks. Latosławskiego przyłączyło się 103 posłów— 
zo subwencjonowaniem wydawnictwo pism rtieklewleza kosztem pań­
stwa oświadczyło się tylko 39 posłów. 

Nie wolno aresztować posłów 
Sejmu ustawodawczego. 

WARSZAWA 3 12. (Tel. od własnego korespondenta). 
Komlsla prawnicza po dwudniowych nnradaeh orzekła, źe aresz­

towanie posła Dnbala jest niedopuszczalne, n 'o ze względn na posta­
nowienia ustawy o nietykalności -niselskiej, któro wyraźnie powiada, 
źc posła Sejma Ustawodawczego nic można aresztować w żadnym 
wypodka. 

Uchwoła Komisji ma znaczenie Interpretacji eatentycznej. 
Minister Sprawiedliwości Nowodworski, który aczestnlczyl w nara­

dach Komisji, oświadczył, źe wyda natychmiast polecenie prokuratoro­
wi, aby zażąda) od sądu wypuszczenia posł.t Dąbalo na wolność. 

Polska I Litwa. 
Genewa 3.12 (Pol). 
W Ra zie Liji Na-oJó.M oJczytaną zos'ałs depesza pałkownika 

Hordlnga, zawiadamiciocą o podpisania amury w sprawie zawieszenia 
c îotań wojnir.ych w okręgu Wileńskim. i<nd« Ligi Narodów badała 
noslępmc sprawę mianowania nomlsarzy -ywilnych dla przeprowadze­
nia plebiscytu na tcrylarjach spornych, pomiędzy Pobko i Litwo-

lun - irilHtni imimi. 
Warszawa 3.12 (Tel- od wł kor). [ 
Z Badspeszta donoszą, źe wczo­

raj odbyły się narady frakcji Sej­
mowych, które achwaliły otworze­
nie królestwa narodowego z asa-
nlęcicm sankijl pragmatycznej, jako 
podstawy panowania Habsburgów. 
Powrót b. cesarza Karole, do Bu-
dapejszta jest możliwy, e.lc nie na 
zasapzic sankcji pragmatycznej. 

PAaif mim'. 
Lido 3.12 (Tel. własny.) 
W Rodoszkowicoch zostoł przy­

trzymany rewolucyjny komitet ł>ol-
szewiikj, który przejechał noszą 
llnjęideilnorkacyjrto Po pertrakta-
cjaeh z 3-clą ormją Sowiecką, zo­
stał LRewkom" z po-rrotem odesła­
ny na stronę bolszewicką. 

WARSZAWA 2.12 Pat. 
.Przegląd Wieczorny" donos.C Do 

nin.) Przemyśla 1 Handlu wpłynęło 
podanie o powołanie do życia drzew­
nej Izby przywozu 1 wywoza, obel-
majtjcej Małopolskę. Podonle toibe-
dźfclftrzpatrywane n« jednym zńoj-
blUsiych zebroń głównego 'uracdo 
przy pozo I wywoza. !( 

j 

arszawe, 3.12 (Pat.) 
zeczpospollta" donoslt w Pd-: 

została założona międzynaro­
dowa izba handlowo, której cderti 
jest ^łntwianie stosanków handlo­
wych między państwami. ; 

I .wie wjdaiia laii.kutii T iflcenlich. 
.RSZAWA 3.12'(Pot.) ! 

/dział prosowy Mn. Spr.: wójt-
ich komanikaje: Byli ollceroi-
urzędnicy wojskowi b. ormjl 
i-wtjgierskiej. którzy nleotrzy-
lotychczss zwrota kancjł moł-
leh, majo najpóźniej do dnia 
.znio 1921 r. wnieść do sekcH 
Ino-likwldacyjnej, (depnrt. 7-my 
"ipr. Wojsk.) podanie w cela 
mla zwolnienia wspomnlonych 

Panien fMni 
WftKSZAWA 2.12 (PAT.) 
Szereg mogił żołnierskich roz­

sianych po całej wschodniej poło-
cl krOja, oraz większe cmentarze 
obrońlców Ojczyzny wymagajo be-
zastaone) opieki społecznej i ota­
czania ich kaltem należnym. Ostat­
nio wydział powiatowy Starostwa 
Aławskiego stworzył specjalno ko­
misję moicen. na celu otrzymanie 
poszciególnych mogił, Jako teź cmen­
tarzy zbiorowych, a zarazem peł­
nych zrozumienia wymagań este 
tycznych, frujatywa starostwa mław­
skiego powinno zachęcić i inne m-
styta^je do podobnej akcji. 

http://Puz.pi
file:///uydanle


Przesilenie 
ministerialne. 

(Jego finansowe i polityczne 
znaczenie.) | 

(Od własnego korespondenta). 
dstąpienie p. Władysława Grab­

skiego ze stanowiska ministra skar-
ba ma pod .wieloma względami zna­
czenie b.ardto doniosłe. j 

Biorąc przedewszystklcm pod a-
wagę stronę finansowo, działań p. 
Grabskiego, opinja kół pod 
zgodna jest w poglądzie, źJ 
dzo tradnem położenia skór 
stwe. w bardzo dażej mierzi) 
nil astępajqcy minister. Pan} 
jest somoaklem. Z własnej cl 
lei dażo się zabawiał kwestii 
spodarczeml, wiele czytał, nja amysł 
bystry I łotwo się orjentaja. Przy­
mioty te nie zastąpią oczywiście 
fachowego wykształcenia, nieodzow­
nego w dziedzinie skarbowości pań­
stwowej, nie zastąpią doświadczenia 
I ratyny finansowo politycznej, rto-
żnn byt bez niej światłym causęrem 
ekonomicznym,-znośnym kfctykiem 
zjawisk gospodarczych, ol | nigdy 
ministrem skarba. .' 

Pon Grabski na swojem • stano­
wiska był r07.czalajn.cym ekspery­
mentatorem. Pozbawiony wszelkiego 
doświadczenia zawodowego, szedł 
w rozwiązania problemów flnhnsowo 
politycznych za wskazówkami swej 
imaginneji, oderwanej od [podłoża 
skomplikowanej, a twardej rzeczywi­
stości. Spostrzegłszy po i>e*>nym 
czosle, że obroł drogę fałszywą, 
cofoł się z niej. zmieniał, odwoły­
wał zarządzenia, niepomny, że taki 
taniec omacklem skarb i państwa 
opłacał olbrzymleml stratami. Jak 
każdy dyletant nie lablł -płaezcnia 
fachowego, stronił od znawców 
i otaczał się Indźml, którzy nie 
przeciwstawiali się jego fantastycz­
nym pomysłom. Wiceminister Byrka 
doskonały ratynista skarbów*, otrzy­
mał dymisję dlatego, że operat się 
bez, miłosierdzia kaprysom] swego 
szefa. 

W czasie kllku-tygodnlowcgo po­
byto w Brakselll i w Paryża, chcąc 
zaciągną*! znaczniejszą pożyczkę p. 
Grabski wywarł w tamtejszieh ko­
łach bankierskich I rządowjch wró­
żenie joknajlatalniejsze. Zabiegał o 

Zarząd Państwowy Elnki rnwni Białostock 
komunikuje swym P. T. abonentom, że wskutek 

oraz podniesienia cen węgla przez Państw. Urząd 
od 1-go grudnia r. b. będą znacznie podwyższał 
dochodzącą do 100°|0. 

podrożenia transportów 
{Węgłowy, ceny na prąd e 

należy się liczyć z 

i Zarządca Państwowy. 
Elektrowni Białostockiej RIBGIJRT. 

mlljard franków. Rzecz byłą do 
zrobienia. Ale na pytanie, w jaki 
sposób zamierza pożyczki; spłacić. 
odpowiedział z ajmającą prostotą: 
.Zabiorę połowę majątka tym, któ­
rzy go mają". Na tokie dletam ban­
kierzy froncascy ponostraszoll się, 
oniemieli, o pon Grabski wrócił do 
Worszowy z nlczem. 

Dziesięciomiesięczno gospodarka 
p. Grabskiego wyrządziła skarbowi 
państwa szkody ogromne, często 
niepowetowane, Trzeba będzie nie­
słychanej umiejętności I przezorno­
ści, aby sytaację walić I admini­
strację skarbową wprowadzić na 
tory normalne. 

Pod względem, politycznym astą-
pienie p. Grabskiego mo również 
znaczenie doniosłe. V tej mierze 
wystarczy przytoczyć oplnję wybitnej 
strony parlamentarnej. 

Związek ludowo-narodowy, któ­
rego przedstawicielem w rządzie 
był p. Władysław Grabski, nie wy-
soawał z okoliczności tej. żadnej 
dla siebie konsekwencji. Związek 
ludowo-narodowy oprawiał wobec 
rząda opozycję bardzo stanowczą, 
żadnymi względami nieskrępowaną. 
Opozycja ta, zwłaszcza w krytycz­
nym czesie najazda bolszewickiego, 
przechodziła chwilami fazy. wprost 
groźne dla bezpieczeństwa państwa 
P. Władysław Grabski nie amlał 
tema zapobledz, może dlatego, że 
bogaty jego indywldaallzm nie chciał 
się podporządkowywać pod nakazy 
partyjno-polityczne, a tem samem 
nie był tej partjl przywódcą. Pan 
Władysław Grabski mimo braków w 
zakresie resortowym, miał daże 
wyczucie odpowiedzialności polltycz 
nej i poczynaniom, które godziły w 
interesy państwowe, odmawiał po­
parcia. Z tego względa nie cieszył 
się bezwzględnem zoafanlem swego 

klaba I pomiętnym pozostenie opór̂ , 
jaki związek ladowonarod )wy prze­
ciwstawił jego mianowanie na mi­
nistra skarba, żądano pouołanla p. 
Głąbińskiego i tylko stanowczy 
sprzeciw socjalistów asłał p. ^Grob-
sklema ponownie drogę do teki 
skarba. 

prowadzonej 

Związek lodowo 
swem piśmie do prezydent^ 
rów p. Witosa powiada, że 
azdrowlenla finansowego 
przedewszystklem .ogólny 
polityki zagranicznej, 
siłami państwa, a 
łącznie przez czynniki 
odpowiedzialne*. 

Teza przytoczona jest 
.fałszywe, skoro się zważył 
solą polityki zagranicznej 
być dotychczas oręż, Jcźef 
chciało -dokonać 
sobą kresów wschodnich 
wa zachodnie w 
poświęciły dziesiątki, 
dla azyskania zwycięstwa. 
miało Stać warankiernlch 
Polska za pomocą plęcln 
wojowała 17 miesięcy 
groza najazda pchnęła 
wotowania większych ofi 
zwłaszcza ostatnich miesi 
wodowała wzrost wydatkó^ 
żyła niezawodnie skarb 
zwycięskie tej wojny 
zapewniło Polsce obszar 
kilometrów kwadratowych 
jonowa ladność Taki ob 
liczbą [pracowników stal 
zycię, i która w pełni osp 
podjęty .ogólny kierunek 
zagranicznej*. Tylko 
partyjne może przeoczyć 
owoce, lekceważyć je, wbl 
aby tym sposobem osłonił 
niedomagania. 

narjodowy w 
mlnlst-

podstawą 
«flnlen by* 

kieranet 
liczącej się t 

'wyr 
kOnłtytacyjne 

zjednoczenia 

B" 

<*) Tadcaaz Jan. Źmndtjńakl. 

Przez siadm mor 
i trzy o 

(Obrazki z -podróży)' 
Oto niby z pod ziemi Łyrastają 

na śnieżnej roztoczy gęste'łańcuchy 
tyraljerskle i rozległem półkolem 
okrążają miejsce naszego postoju. 
Idą bez pośpiechu, jakby im członki 
stężały od zimna. I co ehtil porę 
kładą się w śnieżne puchy, czerniąc 
się na nich, niby główki ot szpilek, 
wetkniętych w atlasową ijdaszkę. 
Wtedy ślą na powitanie kaje swoich 
.wintówek". Rój tych os kąśliwych 
przelatajc z ostrym, żałosnym po­
gwizdem. Zrywają się znowa 1 — 
biegną. Jakie śmiesznie rysają się 
ich sylwetki! Rzekłbyś niedźwiedzie, 
które chcą naśladować balctnlce. 
/Mc im to nie Idzie, wltt, jakby 
zawstydzeni, chowają się nanowo, 
aby w parę pacierzy powtórzyć nle-
adnnn próbę. Za pierwszym szere 
glem okazują się następnej I—jeden, 
drugi, trzeci... Istna szarańcza! 

Okryci za nasypem kolejowego 
torą odstrzeliwują się nhsi gęsto 
I rzęsiście. Prażą .krasnych", co 
się zowie.. 

Lecz tamci mimo wszystko pod­
chodzą coraz bliżej. Jak gradowa 
chmara — jak nteachronne fatom-
Są już na jakie dwieście kroków.. 
Jeraz nie zostaje więcej, niż sto... 
Z piekielnym wrzaskiem w zajęczych 
sasach przyskakają do rowa, gra­
mi o się na wał planta, wdzierają 
do wagonów 

—. CIral aral beji rleżl — drą się, 
jak opętani I miotają, jak w tańca Św. 
Wita. 

Jest Ich ćma —conajmnlej dzlc-
slęcla na każdego z naszych. Walą 
się kapą, obsiadają rojem, niby'ro­
bactwo aprzykrzonc. Wciskają się 
pod koła, włażą na platformy, ta 
I owdzie wspinają się na dachy. Jak 
powódź wezbranego alewą górskie­
go potoka. 

Ale Pan Bóg łaskaw na mazara, 
zwłaszcza, gdy mazar,. się zblesl. 

ttnjąc juz za dażo tego talatoj-
stwa, bo I na korka I między chole­
wami, zżymnął się nasz rtaclck 
1 nażc prać w Imię Ojca i Syna... 
do stu tysięcy djnbłówl 

...Zmatowione "mrożeni kły ba­
gnetów zanurzają się wściekle w 
iywem, gorącem mięsie, z blozglem 
wytryskują stramlenle posoki — Idą 
młyńca kolby karabinów I miażdżą 
z głuchym chrzęstem czerepy. W 
kłębowisko wrogów spadają piorany 
ręcznych granatów 1 rvti członki na 

zapala 

jeszdze 

strzępy. I — czy 
nie milą was oczy: horda 
od polskich eszelonów, j ' 
zręba skalistego cypla, 
się w tysiące kropel, 
myko co tchu. skomląc i 
stracha I wściekłości. Za 
w przerażenia czeredą 
grad kał i pocisków, iclelh< 
lem zabitych I rannych. 

Pole walki, dopiero co 
ne i rachliwe — teraz, 
się plamami krwawej pcrpqry 
nie zmiętych ciał — z 
ciszę. Martwi amllkll na 
ranni nie odzyskali 
po pierwszych, odrętwiających 
lach; Oniemieli ze zgrozy, 
szy tak bllzlco śmierci w 

Do drogiego ateka Idąl. 
w pogoń I wypierają wrogp do okp-
llcznych lasów. 
Nagle dzieje się coś, co w! pierwszej 
chwili wprawia wszystkich w osłu­
pienie. oto na tyłach nesiych przy 
eszelonach, najniespodzlan ej wybu­
cha gwar bitewny I wywiązajc Się 
zaciekła walka, Powstać nowe 
kottowisko — grzechoce »alba ka­
rabinową, grzmoty bomb (Otrząsają 
powietrzem, wysiąkają .n aszynkf", 
rzężą Jęki mordowanych i dławią 
slą własną śliną okrzyki mordiją-
cych. 

Związek ladowo-norjtdowy 
chodzi do opozycji. N' 
nic nowego. Trwoł w 
najcięższych dla Polskji 
ale dzięki orężowi 
zaważył na szrli. Opoz| 
będzie legalna, nie 
odziałem w rządzie. 
Sejmie dozna wy]aśnicoi| 

prze-
w tem 

|Opozycjl w 
chwilach, 

nie 
reja dalsza 

w nagradzana 
Sytuacja w 

polskiema, 

BazylewakJ 

liiio Ran i m 
zywiście 
i* ba-

'. masiał 
Polska 

zr 
rtocarstf 

tragiczhym boja 
mlljopów ładzi 

które się 
rozwoja. 

Roczników 
dopiero 
do zo-
Wojne 

(;cy, spot-
I obcla> 

państwa, ale 
zakończenie 

tysięcy 
I 30 mll-

i taka 
po-

prhwiedllwta 
polityki 

aśleplenic 
(osiągnięte 
potępiać, 

własne 

* » t 
bs;ar 
in iwią 

(KB.P.) Słonlm 2.12. 
(Od własnego koresjpoadeata) 
Na niedzielny zjazd jedynie 9 

gmin nie przysłało sw lich przed­
stawicieli. inni stawili się bardzo 
licznie. Przybyli następuj ący delegacji 
Jaljan Roszkowski, rtlcl lat Skoczow­
ski, Jan Pietraszko, Panel Brrtmon, 
Stanisław Palikowskl, Konstanty 
Sieńko, nichał Babnowski, Kon­
stanty Barański, fldam Stetklewlez. 
Władysław Dojlldo, Franciszek Cze-
rehhowlcz. Bartoszewicz [A. Kano-
nowlcz, Zygm. Kanlckl, Jan Kraś­
nicki, Henryk Boczkowsl l, Piotr Le­
wkowicz. n. Radziszewski, Jerzy Bo-
tarlo. 

}mmm 
J M ttrakf. 

widzicie? - hń, 
odpad> 
fala od 

rlzpryskajje 
plericha I po-

wyjąc że 
behodzącą 
plesle się 

pokO-

{ak gwer-
strzywszy 

i dzlw-
w tętfą 

kawsze — 
mowy 

b*-
Ispojrzaw-

4czy. \ 
już nasi 

— Czyżby nas bolszewicy zaszli ' 
znienacka?.Jakie się ta postali? — 
padają zdamtone pytania. • 

— Byli wśród nas... Grzaliśmy 
Ich, jak gada, za pazachąl—skarży 
się, włos z głowy rwąc z rozpaczy, 
jakiś rosyjski oficer. — To naal 
właśni .rasklje jegera"! 

Zdradal '- ^. 
Okropne to słowo, gdy padnie 

na pola walki! Ścina ono krew w 
żyłach najbardziej nieaslraszonych l 
rycerzy. Zdrado gorsza, ni* smlert. j 
sama, bo łączy Jej aplorność z go>-
ryczą palącej krzywdy I ohydą sroma 
I hańby. Że zdradą walka najcięż­
sza, nierzadko beznadziejne, . 

I to, odrazę badzące, widmo sta­
nęło teraz pód Tatalską, w przy­
mierza z bolszewikami. 

Oto .jegry*, korzystając z chwi­
lowego oddalenia się polaków, któ­
rzy ścigali wroga, — rzaclll się no ' 
swoje pancerniki I zawładnęli nimi, j. 
rozbroiwszy nieliczną załogę. 

Następnie, jaź przy pomocy zdo­
bytych co tylko opancerzonych po­
ciągów, obsadzili most kolejowy I 
naźe prażyć stamtąd polaków. 

Lecz nasi byli już w gorączce 
świętego gniewa, a niecny postępek 
Jegrów obarzył Ich do żywego. Spa­
dli tedy na zdrajców z far ją rozpę- • 
tanego żywloła I starli Ich z oblicza 
ziemi, źadnema nie dając pardonO-

http://r07.czalajn.cym


Dziennik Białostocki 

Obrady zagaił przewodniczący 
Wlcepr. Rady B. Bcczkowslji, wita­
jąc przybyłych przedstawicijli władz 
polskich, oraz po Święcił wspomnienie 
trzem członkom Rady, którzy zo-

Jtali przez bolszewików wywiezieni. 
'o achwalenia wniosków i ontycz­

nych, poszczególni < lelf gaci 
zdawali sprawę ze stanc gmta. Spra­
wozdania te wykazały na* eppjacy 
stan: Zasiewy zimowe zos;a|; doko­
nane zaledwie na połowie ol szprów 
w stosunku do roku ubległtgoi fol­
warki I obszary dworskie su. prawie 
zapełnię nieobsiane. Dla z< stiwów 
wiosennych brak będzie około 50 proc. 
zboża, a w niektórych gmink eh wo-
fóle zboża na wiosenny za*:w_ nie-

' ma. szkody pod względem ) iwpnta-
rza sq znaczne. Koni nie tyl:aby(o, 
ile zostało wymienionych na bardzo 
Uchę, wobec czego przy obecnym 
traku paszy, konie zaczynają maso­
wo g'lnqć Kwesija szkolnictwa stoi 
Jeszcze w zaczątku. BadynK szkolne 
przeważnie zniszczone, gnjny nie 
dokonały Jeszcze ich nnpra\>y,' a 1 
*U nauczycielskich nieme. Instytucje 
ipołeczne, o ile powróciły, p zeiweż-
nlc nie podjęły jeszcze praef. 'Sło­
wem ogólny obraz wynikający ze 
sprawozdań poszczególnych i delega­
tów jest bardzo smutny I 

W dyskasji zabierał głos | tarósta 
p. Slen/owskl, wyjaśniając! stano­
wisko władz, Inspektor szlolny p. 
Koznn, oświadczył, że ma 
obecnie do rozporządzenia trochę 
stt nouczyctelskich i będzii mógł 
szereg szkół orachomic. Gm ny mar 
szq Jednak same dopllnowi ć, aby 
dzieci do szkoły chodziły I. >by ba- -
dynków szkolnych nie znl! Eczono. 
V tej sprawie Rada Lado ra po­
wzięła następajaca uchwałę: 

.Rado Lądowa wzywa wszystkie 
gminy do adzlelenia wydati ej po­
mocy władzom szkolnym prz.' odba-
dowle szkół. W gminach wi my być 
otworzone przy radach g linnych 
komitety rodzicielskie, które >y nad­
zorowały aczęszczanie dz cci do 
szkół. Omawiano takie olszernie 
Sprawę szkó' gospodarczych. 

Przy tym pankcie zabiera 1 głos 
liczni mówcy, podkreślając 3 godnie 

Komunikat jurzędowy. 
Województwo Białostockie ogłasza końcowy ustęp nrltykaM 13,1 

Instrakcji dla lekarzy weterynaryjnych, delegowanych dla i tlan ienla j 
kslęgosasza, z dn. 29 października l»20 r., Nr. 33iO/V. , 

Skóry z miejscowości, nieobjętych zarazo, kslęgosuszowq, noga 
być przewożone poza llnję kordonowa, przy zachowaniu jwaraikow 
następajacych: ' I I 
a) Skóry winny być odkażone gazami formalłnowyml I nasoldne w skła- ; 
dach, pod dozorem właściwego lekarza weterynaryjnego, powiatowego 
lab delegowanego, który winien wydać agentowi Spółki,Akcyjnej Jkapa 
i Sprzedaży Skór Surowych i Garbników, stosowne świadectwo p< cho­
dzenia, oraz zezwolenia na przewóz. 
b) Przewóz może być askateczniony tylko w zapieczętowanych I a>rze-
dnio odkażonych wagonach, przyczem po wyładowania transport! na 
stacji odbiorczej wagon winien być powtórnie odkażony. 

Opatrzone takięml zezwoleniami transporty skór, należące do Spółki 
Akcyjnej Skąpa 1 Sprzedaży Skór Sarowych i Garbników, należy >rze-
paszeżać także na lewy brzeg, Wisły. 

Wojewoda 

że przedewszystkiem należy 
energiczna samopomoc i rzuci i na po­
wiat organizacje takie, jak kółka 
rolnicze i kooperatywy. Na ich dzia­
łalności oprzeć należy rozd;ioł po­
mocy rządowej. W tej sprawi: przy­
jęło zebranie naitępajqce re:olacje: 

l) Wobec zniszczenia, jaki ma a-
Kgł ponownie nasz powiat fśkatek 

podjąć 

działań wojennych, Rada Lądowa 
zwraca się do rzqda Rzeczypospo­
litej i Sejma o najszybsza i najwy­
datniejsza pomoc w doprowadzenia 
zrujnowanych gospodarstw do sta­
ną normalnego i o zabezpieczenie 
ogóła ladności od głoda. W szcze­
gólności potrzebne nam sa: zboże 
Jare na zasiewy wiosenne, konie, 
wozy, żelazo, skóry 1 wszelkie ar-
tykały pierwszej potrzeby. 

2) Rada Lądowa zwraca się z 
prośba do władz administracyjnych 
o przyśpieszenie przeprowadzenia 
wykaza statystycznego obecnego sta­
ną gospodarczego, zapasów ziarna, 
Inwentarza itp. w cela zestawienia 
rzeczywistych braków 1 potrzeb 
ladności dla arachomlenla wszyst­
kich gospodarstw rolnych. Jedno­
cześnie zobowiqzaje się wszystkich 
członków R.L. do współpracy przy 
zbierania wykazów. 

3) Rado Lądowa zwraca się z 
prośba do władz administracyjnych 
o zarządzenie rejestracji strat wo­
jennych, spowodowanych przez In­
wazję bolszewicka i zorganizowanie 
komisji szacunkowych, w których 
Ladność wiejska miałaby dostatecz­
na reprezentację. Równocześnie 
zobowiazaje się Członków R,L. do 
ewentaolnego wejścia w skład ko­
misji/ 

W sprawie aregalowanla kwestjl 
administracji na terenach wschodnich 
przyjęto nos tępa jacy wniosek: Rada 
lądowa wzywa Rząd Rzeczypospo­
litej Polskiej do oparcia administra­
cji na świeżo wyzwolonych terenach 
wschodnich o szerokie masy lądowe 

przez powołanie sejmików powiato­
wych celem stworzenia podstawy 
dla szczerze demokratycznych rzą­
dów.) 

Następnie dokonano azapcłnla-
jacych wyborów do prezydjom Rady 
1 powołano na członków prezrdjam 
p.p. Drjlida i Pietraszkę. Prz; wol­
nych wnioskach ppor. Koro ćwicz 
apelował o ścisłe wykonanie rozpo­
rządzenia D.O.E. I starostwa o od­
dawania broni. P. Baranowski 'dla 
Informacji zebranych podał rczaltat 
zabiegów Rady Opiekańczej ( zy­
skanie większej. Ilości prod iktów 
dla biednych dzieci I nnwoływ ił do 
tworzenia komitetów pomocy dzie­
ciom, organizowania kachnl lądo­
wych Itp. 

Obrady miały przebieg bhrdzo 
poważny. Uczestnicy zdawali sobie 
sprawę z tego, że w obecnej ihwill > 
od Ich własnej encrgjl I chęci do 
pracy zależy przedewszystkien, Jak 
szybko nastąpi odnowienie życia 
społecznego I gospodarczego p po­
wiecie. 

I M i g a w k i . 

Nie szokom ja kwiatów, tęcz, ni 
gwiazd mrugania, 

Jeno., zacisznego, ciepłego inlesz-
' kanta, 

Na obiad ciasteczko I trochę Je rzyny; 

Takie sa życzeniami — młodej iiitr 
wczyny. 

Nie jestem ja piękna, ale tako wła­
śnie, 

Która, kiedy spojrzy—to cię pioran 
trzaśnie! 

A gdy na dobitek jeszcze się ze-
; śmieję. 

To się w tobie rodzą anielkkłe na­
dzieje... 

Lecz niech Bóg achowa, .kiedy się 
zachmurzę, 

Wówczas, miły człeka, wolałbyś jaz 
, borze 
Z ploranami, gradem, alewa i grzmo­

tem, 
Wybachem walkanów i cyklonem 

potem. 
To jednak—nikogo zrażać We po-1 winno, 
Bo -smęcę się rzadko, natomiast 

oczytana 
Stale jestem dla tych, których mam 

za ludW 
1 których niedola me współczaele 

budzi. 
Dajcie mi więc gniazdko—nte żądam 

parady, 
Na obiad wystarczy... okrach cze-

J ' kolady, 
Na śniadanie kropla słodzonej her­

baty, 
Na kolację H. W.—Takie postalaty 
Moje niewymyślne—zgłaszajcie się, 
„ , . Proszę, 
Bowiem nie przyjmoję, lecz rozdaję 

kosze. 

KroniB. 
Ogólne zabruie członków 

.Pracy'. 
Zarząd Polskiego Zwiazka za­

wodowego robotników przemyśla 
włóknistego .Pracy*, zwołdje wdnta 
dzisiejszym, w sobotę 4 grudnia o 
godz. 6 wlecz., w sali Zwiazjka przy 
al. Nadrzecznej r4 1 (Arkedja), 
ogólne zebranie członków .Pracy", 
celem omówienia spraw ekojomicz-
no-gospodarczych tegoż Źwlazka. 
Przemawiać będzie delegat Cen­
tralnego Zwiazka zawodowego prze-
mysła włóknistego, kol. rtlofecki z 
m. Łodzi. 

Na pańcia. 
Przy okienka .sprzedaży' znacz­

ków pocztowych' arzędajc młoda 
I nawet wcale sympatyczna penl,' o 

dło tę 
znów 

cznymi 
ql się 
artyle-
rosyj-

Odparłszy w ten sposób wroga 
1 uporawszy się ze .sprzymierzo­
nymi", pchnęła się nasze k>lumna 
w dalszq drogę. Atoli poci )d ten, 
acz bardzo długo trwający, ile do­
prowadził zbyt daleko noprzid. Już 
na ósmym kilometrze drojl, a w 
trzecim dnia marszu (1) wyptd 
osobliwq karawanę zamienił 
w warowna twierdzę. 

Wzmocniony bowiem zn 
posiłkami nieprzyjaciel, uw2 
widocznie, by zdobyć naszq 
rję i idące z niq pancerniki 
skie i pilskie. 

Pod stacjo Litwinowo rozebrał się 
tedy bój zażarty! Dwie nocejf 
dzień — niemal źe bez prza 
mordowano się zaciekle. ' 

To odznaczył się szczególni.: 
pierwszy bateljon pierwszego pułku 
polskich strzelców syberyjskich, któ­
ry brawurowym alekirm przrbir w 
końcu zacijj(niqcq się obroi- \órt-
ga i morowe! drogę całej! grupie. 
Przez ten wyli.m prześnił ;lv się 
nasze oddziały i>ź w obręb stani, 
gdzie jednak musiały zetrzynać się 
ponownie, by wdać się w n,i :równq 
walkę. j \ 

Była noc — taka głucha, kqsa-
' jaca wściekłym mrozem, sppwila w 
śnieżny kożuch I okotono jchastą 
nieprzeniknionych mgieł — noc sy­
beryjska. Tylko.Syberja zna te mlc-

jeden 
wy 

czne, zawiesiste 1 aż lepkie, zda się, 
opary. kłęblqce się nad zlemU) w 
czasie polarnych obniżeń ciepłoty 
(poniżej- 40° Celsiasa). ( 

flróz i mgła — dwa żywioły za­
głady; pierwszy ściska kleszczami 
pulsujące życie, czyhając jeno, by 
je skać w tężec martwoty; on wy-
wołaje łzy z pod powiek, aby kleić 
niemi rzęsy, sctkq igieł do samych 
płuc przenika, o rozgrzane w pier­
si powietrze przy wydechania w 
szron i < sople loda przetwarza. 
Klrchno tylko odwinie się gdzieś 
rqbek odzieży - już w te pędy 
wsuwają się w powstalq szczelinę 
polipie macki mrozu 1 żrq bezbron­
ne członki. Ona zaś, siostrzyco sy­
beryjskiego mroza, mgłd podbiega-
nowa, pomaga ma gorliwie 1 ska-
tccznlc pokonywać opatrzone ofiary. 
Zbłqkinym zasłania ślady dróg. za­
grożonym odbiera możność czuwa­
nia i rbrony, gubi poszlaki, pochła­
nia dźwięki... W biały dzień nie wi­
dać przez niq dalej, niż na trzy 
kroki — w nocy zawisa oćmo taż 
przy samych źrenicach i oślepia je 
zupełnie 

Taka tedy zesłachone w semej 
sobie, mrozem opętana i mgła za-
sata, noc syberyjsko roztoczyła swe 
sowie skrzydła nad stacja, w Litwi­
nowem, kiedy wjechały na nlq esze-
lony tylnej straży polskiej. 

Bliskość nieprzyjaciela ni kozy- j 
wała szczególna ostrożność. Nic 
zapalono świateł, rozmawiano szep­
tem. W ciemnych 1 nfeogri anycb' 
wagonach towarowych, zwany h ta 
przez kolczasta ironię .ciepłasa kami" 
opatrywano rannych pooi lacka, 
rozdzielano I spożywano p >siłek, 1 
azapełnlono braki garderoby.; mler-
telne znażenie ciqżyło nad a szyst-
klmi. Wszakże jai dwe tyiodnie 
spędzali w tej mordędze, bez sna, 
bez ciepłej strawy, w ostowi :znem 
pogotowia bojowem, w denei waja-
cem wyczekiwania wroga, któ 7 de­
ptał po piętach, czaił się w zaroś 
lach, zabiegał od przodu, słał mor­
dercze kale z boków, podkładał ml' 
ny pod szyny i zarzucał borni ami z 
samolotów. Wyczerpane tri dem 1 
bezsennościq członki odmew'oy po­
słuszeństwa. Dolegały wiecznie Ją­
trzące się rany, których nłe było 
czem goić. Rozmnożyło się obac-
two. Tylko żołnierz polski idolny 
jest oprzeć się tyla naraz plagom 1 
nic upaść na ducha. 

Ot. i teraz.!. Zamiast Madść nad 
okrutnym swym losem I wy 
na psia dolę. asłyszeó m< 
przerwach między rozkazem 
portem takie oto. szeptem 
dzone, rozhowory: 

— Psia mać1! A to cl obej|naje.. 
cborobal (niby mróz). Nlczem 

zekać' 
żno w 

ra-
irowa-

Nadln 

z Omskiej alicy. Nic bój się, mnie 
•le akaslszl Dosyć Jai gryzą .bia­
łe bolszewikl*... 

— Wojtek! 
— Mo? 
— A pamiętasz tłasta^ Katlę* 

Toby się ta przydała! Aoinaby się 
krzynkę ocieplić... 

— Nie bój się... Jaż się ona tam . 
grzeje z jakimś komisarzem... 

— Mapewno z samym Trockim, 
ho zawsze kochają wyższe szarże... 

— Kiedy Trocki... .Flrałkes*. 
— Ale może Jej dać kieckę 

choćby po carównle. 
— (Ikradzlonq... 
— Gdybym ja był Katiq... 
— Cha, cha, <**• — rechocą 

wlarasy,niewyiqczajac także Wojtka. 
Rozśmieszyło ich to^ że kościsty i 
chody, raczej do żórawlo studź lent 
nego, niż do kokoty podobny. Woj­
taszek. chciał w zgardzjć czyjomlś 
omizgaml Cha, che, chał... 

Cichy śmiech ginie w zrodzonej 
nagle wrzawie. 

— Bolszewicy! Do bronił — roz-
Jega się donośna komenda. 

Już grzmi kanonada dawanych 
na oślep strzałów, jaz rwa się z a- : 
więzi ręczne granaty, trajkoea 'ku- I 
lomloty, pomiędzy wagonami k/ębl 
się mrowie lodzi—tygrysów, oszala­
łych źqdzq morda. 

(C. d. n.) 



Dziennik Białostocki. 
.ile chodzi o wygląd zewnętrzny. In ­
ne zapełnię hlstorjo, kiedy ta pani 
wypełnia s«c obouiozki slażbpujc. 
Wtedy, o, wtedy, zamilknij ma lqknio! 
Bo to młoda i tak mile, podkreślam, 
osoba, Jakby zapełnię nic była |juź 
sobą, traktuje ludzi z chorobliwemijo • 
-kicmś rozdrażnieniem, szorstko, 
•yniośle i opryskliirie Chcemy Mie­
rzyć:. źc ten sposób traktoaWnia 
publiczności byl wynikiem przejiifio-
wc| niedyspozycji i—źc się ja * inic 
powtórzy. 

Z ł y c l a pocztowcaw. 
Pomimo nader szczapłego _ 

sazcnle, pracownicy pocztowi it 
dzo często arzQdzaja Kol. z a * 
które, jak pamiętam, kilkakrb 
nie pokrywały nawet własnych 
rozchodów. Otóż 27 bm. rówi 
została arzadzono zabawa,' która d 
•030 mk. zyska. Całkowity doli 
ma być ofiarowany na „gwlezll 
dla walecznego żołnierza polsku 

Bardzo smatnie, że orgenłzfjto-
i rowie poprzednich zebow (a 
V ich sporo) nic ogłaszeli 

zdoń. 

itar-
»y. 

i nie 
ifch 

rówi iez 
»ła 
lód 
tC" 
go. 

,. to-
tyło 

' sprtpo-

Ofiara połam 
j a k nam w ostatniej chwili do­

noszą, ofiara, własne] nieostrożności, 
Jalja Zawadzka, któro aległe popa­
rzenia w czasie pożera przy a| . iLe-
gjonowej, zmarła wczoraj rppo, 
wskatek odniesionych obrażeń. 

OGŁO Ol! 
K. H , 
•cm 'rtA 

Bk*ploa|a kotła. 
Wczoraj o godz. 10-ej ranc w 

Tnbryrr Bekiem, przy al. S-to Jeli-
sklej l s , z niewiadomej dotychczas 
przyczyny, nastąpił wybach kotfa pa­
rowego, skatk em czego odnieśli 
obrażenia ciałf. robotnic,-: Jon Swi-
rydowicz, lat 53, zam ol.Mickiewicza 
23, i Franciszek neckal lat .17, zam. 
S t o Janske 2 foszwankowenych 
amirszczonp: pierwszego w szpitela 
żydowskim, a drogiego we własnem 
mieszkania. Sten jbydwncii jest 
ciężki. 

RroBika policyjna. 
1) Około aoiz. 2-ej pp. przed do­

mem 1 * 37 przy Rynku Kościuszki 
znaleziono zwłoki noworodke. 

2) We wsi Skeplcny gm. Juchno­
wiec, z zamkniętego spichlerza skro-
dziono d. 2 t>. m. bieliznę, gardero­
bę I 2 pndy żyto, należące do Alek­
sandro Aazara . Wartość skradzio­
nych rzeczy 21.700,mk. , 

3) Z fabryki Joske Gliztcla—Ki­
lińskiego łft 8, za pomocą wybicia 
otworu w ścianie skłeda, skradziono 
7 p. 25 f. wełny wartości .28 opomk. 

4) na nllcy Akkicwiczo miesz­
kańcowi m Bielska, Zelmanowi A r y -
kowsklema skradziono kosz z towa­
rem galanteryjnym, Sprawca kra­
dzieży nie odnaleziony. Wartość to-
wara niewiadoma. 

S Z E N I E. 
noszakaje przedsiębiorcy dostawę 

linji do 
Dyrekcje Wileńsko P. 

kolejowego drzewa opałowego, 'paliwe i materjafów leśnych 
Składów t. ] . .'.] 

1) naładowanie .do wagonów drzewa opałowego i mMerjołów 
x podwożeniem I bez. , 

2) wyładowanie drzewa oaełowego i materjałów. 
3) ałożenie drzerca opałoj-coo l mnlrrjałów na Sktadoch z pod­

wożeniem 1 bez. 
4) podwożenie opala i me cr jc łó t do wodociągów I badynków ko-. 

lejowych. 
5) podwożenie opala do y ieszkeft precowników. 
6) iedowenic opeła ne pn owozy, ręcznie i. przy pomocy wind 

ręcznych i maszynowytl i. 
Dostawa może byt podzielano ne 2 części, do pierwszej należę 

pankty 1, 2 I 3 i do draglej 4, 5 I 6. 
Teren robet—obręb Dyrek :ji Wileńskiej, lab dowolna jej część. 
Przedsiębiorstwa, źycta.co| sobie przyjąć adzloł w niniejszej kon­

kurencji winny złożyć odnośoJ oferty z dołączeniem kwita Kasy Dy­
rekcji Okręgowej, lub Oddzieli w o wniesienia wodjam w wysokości 
10.000 ttk., które to same, w razie odrzaccnle oferty będzie zwrócono. 
do dnia 30-go gradnia 1920 r, 

Oferty zapieczętowane I f r a n k o w a n e stemplem 10 marek z na­
pisem: . O f e r t a na dostawę B i t w a 1 m n t e r j a l o w z Unj l do S k ł a d ó w 
• a konkurenc ję dnie 2o/XII-f ' i20 roka" winny być złożone do dnia 
20/XH r. b. do godziny 12 na r;ce Sekretarza Wydziała Zasobów za 
pokwitowaniem, lob poczta, przesłane według adresa-.—Siedlce, al . 
Szko lna N r . 3 W y d i l n l Zaaobow D. W P. K. P. 

Dyrekcja zastrzegę sobie, >rewo dowolnego wybora oferento. 
UWAGA': Ceny ze Igłowanie do wagonów, wyładowanie i 

podwożenie badalco. slapfco telegraficznych, desek < beli winny 
być podawane ze metr nieiacy 1 centymetr graboScń za węgiel 
kamienny, drzewny, koks. tort—za tonnę I za podkłady i mostow­
nice—za sztakę. r- 759 

Dnia 27-X-b. r. W 
wyd t list transportowy N 
rrj VI w Białymstoka, w, 
rowych, kotłów, sienników 
gablony przez Kierownik! 
czenia powyższego lista \ 
do odpowiedzialności sd di nr ej 

y^zlał Zoopatrywanla D O. G. W. 
152110 na imię Żarz. Bad. Kwej:. 

celo przewiezienie sprzętów koszem 
1 przewodnika. List ten zosta? za-
transportn. Osoby winne przywtasz-

:-ansportowego zostanq pociągnięte 
. 751 

Hagazyi Ubiorów MM 
A. Kotkowskiej 

Poleca w wielkim wyborze^ i 
saknlc, bluzki, fartuchy I różf 

galantrrję. 
Kynck Kościuszki ti 3. 

Ch.iroby włosów, akćrne 
weneryczne j» | 

Ryr.ck Kościuszki Ns i 
przyjmuje od 6-ej do 8-ej ' 

D, I Ł Kicnelsan 
Choroby weneryczne 1 akorde 

Białystok, Kilińskiego 8 
^ p r z y J m o j e o d ^ ^ - 1 ^ ^ 7 . 

Dgluzuia »IB.M. 
atwy 

ii tych-
s T a u ł a l o F Wateany. wyrozumiały. 
Ł\clBsuŁB,i -w pożyciu, poszulruje ni 
miast mieszkania przy rodzinie i u' 
nlem (stoi, obsługa, pranie), w srodi 
lub najbliższej okolicy Pożądany p< M | z 
osobnem wejściem, ze względu na z j e c i e 
nocne. Oferty składać do Red. 
nlka". 

gubiono paszport polski wydany ^w 
lymsfoku na Imle. Berka Itajdasa. 

, r J™"" przy ul . Malinowskiej 14 

Zgab i i *nr* paszport niemieck 
1W11U | m | , . j a n k l e l Lejb ( 

nik. ul. Piękną 13. 

Zgub 
nn ! 

ń|7 
D-r J. WffhwsM t 

\f\r\Y\ poszport niemi 
1U1«M imle, Mejer Lejby Gołdber 

Kuplę " 

g U P l U n U imt^ i d u Segal. zair 
ul. Palacowejj 1(S. 

r O i r Z c D U T j trz do biura Pal 

przy 

_ 755 
RajćiSrrTl-

Państwi #*go 
•- -x 760 

Urzędu Zboigyego. Warszawska Hi 5' 

Zgubiono kwit płatniczy L B K 
stwowogo Urzędu Zbożowego .* 

ne imię Adolfę Misiewicza, sołty: 
Burczak gm. Czarne-WIM. 

NHUA1ARK 
«. ł"ic«Sr, 

>.. .o:;;yrtator Piolioflrodskreuo ritutL 
iławskiego szpiclu wenerycznego. 

Ct.oroóy: weneryczne, »Wf ni i 
i moczupłciowe. (606--$14) 

ud 10 12 1 od 3 - « p.p. 
Ml. KIHa»Sll<»g« M I I Ib. nitrnlecK.l) 

7gublono kartę, adroczenia na Imle 
^ Narewskl wydana przez 9. K. "tli 
stok, ul. Piwna »t 13 

fgutTlono ltgityn<acjQ polska na nnle 
Ginzburg, ul. Żydowska th 21. 

Mi.js«l 
• al % 

/ gub l i 
L* ł od 

łono passport niemiecki 
Lodzi, na Imię Feli H«r,nerowi 

* / gublonopaszpór l^olsk i na Imię Pi 
Rablnowlcz, ul. MowyŚwIat 23. 

ykor-
7 « 7} guDiono paszport niemiecki na 

Lejb Fajans, ul. Sienkiewicza 33. 

764 

y gubiono pa sport niemiecki ns imię \ 
*-* Lubawska, ul. Howy-Śwlat.29-

li gubiona paszport niemiecki na łrfiie. I. 
• Juda Kunce wiek , Howy-Świot; 29. 

Finla 
742 

7.̂ 7 

Zgubiono legltymMCje. polska, nq [imi^ 
lamed Mendel, ul. Supraslsfca Z. 

arl-
26578 

kol. 
761 

Zgubiono paszport polski wydań-
fymstoku na Imle. Hlrsza Szpitali 

ZHrn. przy ulicy KuplecWiej pod Jtt I I , 
/gubiono kartę, odroczenia P. K. G., 

'" zaświadczenie slutbowefTelegmfu I 
fepu na Imle. Wecławs Lubińskiego, B 
stok. ul TrochlmowskJ, d. KrynlcBlego. 

mle. 
739 

743! 

Tir 
741 

oraz 
:ele-

Ba l % 
tffdeaTCOi St ra i Kr jsowa, Okr . l liaf. Odbito » Drakom! Polskiej v Blałymr.tokd. Akt . R e d a k t o r Kn.anl U b k a e w i t , 
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